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Poznań, 12.11.2010.
Króluj nam Chryste!

Drodzy Przyjaciele Eucharystycznego Ruchu Młodych!


Pragniemy na samym początku bardzo podziękować za wszystko, co czynicie dla nas: za Wasze wyrzeczenia, za modlitwy, za każde cierpienie ofiarowane w intencji Eucharystycznego Ruchu Młodych, za pamięć. Jesteście dla nas nieocenionym skarbem - pomocą! Każdy 
i każda z Was ma miejsce w naszym sercu i w naszej modlitwie.

Tegoroczne wakacje były dla Ruchu czasem pełnej mobilizacji. Nie odpoczywaliśmy 
od kontaktu z Bogiem, wprost przeciwnie – nasz odpoczynek oddaliśmy w Jego dłonie. W dniach od 5 do 13 sierpnia w Zawoi odbyły się rekolekcje dla młodzieży z ERM-u z całego kraju. W tej wspólnocie młodzi zbliżali się do Chrystusa Eucharystycznego, zbliżali się też do samych siebie, doceniając wartość ludzkiego życia i jego pogłębienie przez Bożą miłość. Podczas spotkań formacyjnych, rozmawiali między innymi o miłości do Boga Ojca, miłości do Ojczyzny i o szczególnie trudnej miłości do nieprzyjaciół. 

Jednym z miejsc, w którym każdy z uczestników mógł się pomodlić, było „Oratorium” – pokój, w którym zawsze był obecny Najświętszy Sakrament. Niezwykle ważnym momentem była wspólna wieczorna Adoracja Najświętszego Sakramentu – czas, w którym każdy mógł powierzyć swoje lęki, marzenia, pytania Osobie Pana Boga.

 Obok spotkań ze Stwórcą świata młodzi oglądali Jego dzieło z bliska: przewędrowali Szlak Karola Wojtyły, szlak na Babią Górę, odwiedzili Pustelnię Brata Alberta na Kalatówkach 
i Sanktuarium Matki Bożej na Krzeptówkach w Zakopanem, Muzeum Babiogórskiego Parku Narodowego. Mogli także docenić wartość pracy pełnej pasji, gdy ujrzeli jedyną na świecie manufakturę, w której wykonuje się szachy dla trzech graczy – grę, w której liczą się takie wartości jak obrona słabszych i współpraca. 

Również w tym samym czasie w Zawoi odbyła się kolonia dla dzieci – mali ERM-ici także mieli okazję spędzić wakacje we Wspólnocie. Góry dostarczyły uczestnikom wielu niezapomnianych przeżyć. W pamięci na długo pozostaną Kalwaria Zebrzydowska, Wadowice, Chochołów, Kraków i Zakopane… Oprócz turystycznych atrakcji na uczestników kolonii czekało spotkanie z Panem podczas Mszy Świętych, wspólnych rozmów w gronie przyjaciół Jezusa 
i modlitw. Zdaniem ERM-itów dziewięć dni spędzonych razem to absolutnie za mało!

Podczas tych wakacji również dorośli członkowie ERM-u mogli razem spędzić czas uczestnicząc w Kursach dla Animatorów . Jeden z Kursów odbył się w Łodzi, a drugi w Zakrzowie-na południu Polski. 
 Uczestnicy Kursów zapoznali się z fundamentem ERM-u i zgłębiali poszczególne zadania animatora oraz jego rolę we wspólnocie Kościoła. Pomagał im w tym udział we Mszy Świętej, modlitwy, Adoracja Najświętszego Sakramentu i spotkania z siostrą Danutą. Te pierwsze były momentami, w których uczestnicy kursu spotykali się z osobowym Bogiem i pozwalali Mu zapuścić korzenie głęboko w glebę swego serca. Uczestnicy kursu w Zakrzowie mogli przystąpić do spowiedzi świętej w klasztorze Ojców Karmelitów – w miejscu, w którym formował się nastoletni Karol Wojtyła. Odwiedzili Kalwarię Zebrzydowską, Wadowice i Łagiewniki. Myśleli o przyszłości Ruchu, jednak formację zaczęli od siebie. Tak wspomina to spotkanie Basia – jedna z uczestniczek:

Niesamowitym doświadczeniem, jakiego doznałam w czasie tych rekolekcji, było obcowanie z Panem Bogiem poprzez adorację, która w swojej formie bardziej wydawała się zabawą niż adoracją. Otóż, po wybraniu jednego z kilku zaproponowanych fragmentów Ewangelii, miałyśmy zrobić własnoręczny rysunek, umiejscowić siebie na tym obrazku i napisać to, co chcę Panu Jezusowi powiedzieć. Kiedy szłyśmy do kaplicy, aby przed Tabernakulum wykonać zadanie, wydawało mi się, że jest to tak dziecinne, że gdzie tu mowa o adoracji! Jakże się myliłam! Było
 to jedno z najsilniejszych przeżyć łączności z Panem Bogiem, jakie miały miejsce w moim życiu.


Nowy rok formacyjny rozpoczęliśmy jak zawsze w Pniewach Krajowym Spotkaniem Animatorów. Tu u Matki Urszuli każdy czuł się jak w domu, i choć program  był napięty, zmęczenie ustępowało, gdy można było stanąć przed Jezusem obecnym w Najświętszym Sakramencie i powierzyć Mu sprawy tak swoje, jak i ERM-u. Nie sposób wyobrazić sobie tych dni bez chwil poświęconych Panu Bogu. 

Podczas KSA animatorzy dzielili się swymi doświadczeniami, podsumowywali zeszłoroczną pracę ERM-u i z odwagą oraz nadzieją spoglądali w przyszłość. Podczas warsztatów i spotkań  
z: Siostrą Moderatorką, oo. Werbistami i oo. Jezuitami poznawali propozycje pracy z  młodzieżą, która kończy gimnazjum, oraz metody pracy, pomagające ERM-itom  rozumieć prawa rządzące naturą, do której człowiek przecież należy i rozpoznawać w nich dzieło Bożych rąk. Jednym 
z ważniejszych elementów było spotkanie prowadzone przez Moderatorkę Ruchu, w którym przedstawiono ideę zmian w programie formacyjnym oraz pomysły nazw nowych stopni formacji. 


Nie zabrakło też chwil wspólnej zabawy i śpiewu. W sobotni wieczór animatorzy obejrzeli spektakl „Ślady Afryki” przygotowany przez teatr „ Droga”. Na podstawie życia Błogosławionej Bakhity ukazano biedę materialną, bogactwo duchowe Afryki i potrzebę nawrócenia białych ludzi. Wszyscy wyjechali z Pniew umocnieni i gotowi do podjęcia nowych wyzwań.


Pragniemy wnosić Chrystusa w życie dzieci i młodzieży - zwłaszcza teraz, gdy coraz głośniejsze są propozycje dające im „szczęście” na chwilę, pozwalające zastąpić prawdziwe życie wirtualnym. Rok formacyjny już dawno się zaczął i czeka w nim na nas dużo pracy. Prosimy, byście wspierali nas modlitwą w naszych zadaniach, byście pamiętali w modlitwie o dzieciach, które nam powierzono. Bardzo dziękujemy Wam za wszystko, co  robicie, za Waszą obecność 
i serce. Jesteście nam bardzo potrzebni! 

Członkowie Wspólnot 
Eucharystycznego Ruchu Młodych.
